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W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

M ińskie  T ow arzys tw o  D obroczynnoici.
W  dniu i 4 raca o-ktobra, dla /.łożenia nay- 

poddanieyszego hołdu N a y j a s n i e y s z e y  I m h e r At o -  
H o w e y  M a r y i  T e o d o r o w n e y , N ayłaskawszeyProte-  
kloroe dobroczynnych zakładów, T o w arzystw o  w 
Kaplicy Szpitalney dzień1 Urodzenia T k y  N a y d o -  
s t o y n I e y s z e y  M o n a r c h i n t , obchodzić zw ykłem  so- 
lennefn nabożeństwem, za powinność swą poczytało  
po żakończł-niu którego cek brującj mszą ś. J W . Of- 

cyał K am ień ,k i, Prałat Archydiakon,yniał stoso
wną mowę. po ćzem śpiewano T e  Deum Laudamus.

, ;Z  ukończonego rachunku idącego roku w 
i^iesiącu marcu miało honor nińieysze T ow arzy-  

udzielić Publiczności wiadomość, o wsparciach  
l ińskiemu Maryańskiemu Szpitalowi- Dobroczyn

ności przez różne Osoby d is ta rczo n y ch , cd jako- 
\Vpo° czasu ,  gdy S z j i la l  D obroczynności nowe o- 

eoraf dostarczenia , zna w ięc  za obotv iązólk T o-  
a! z / s t w o  w imienin nieszczęśliwych, odbieraia- 

/ch  ratunek W Szpitalu, złozyć podziękowanie, 
*Kczcgólniey tym  Osobom, które w nagłych Szpita
la potrzebach zajęły się z troskliwością o dostarcze
nie funduszu, aby uczynić  pomoc do utrzymania 
1 dzwighienia zakładu Szpitala; na przedmiot jako
b y ,  odbytą została w mieście Mińsku kwesta, z

1 * ' bielona z K uncew iczów  Osztorpowa,
*neBo f  ° wa Gul)f?m ialna , op iócz  ofiary z w ła-  
tyń,k- l I1cI,,S*U wniosła z ł- 9 i 6; I W .  Julia z Ra- 
Miń h riszczałłowa Prezydentowa Sądu Głów.  
Sta,,’ i 0 e Part«mentu z ł - boo i medal srebrny; a J W .  
t y . , ‘sfawa z Prószyńskich Lubańska, Marsz. Ptu  

Jak gr. 25 przesłały do kassy Szpitala,
sj ? w ^ c  z  nadmienionego dostarczenia u ła tw iły  

S Konieczne Szpitala potrzeby, w  imieniu przeto  
t f Sz®*»®liwych, zamieszczonych osób Goeiu w Szpi-  
dz e oez>'nno*ci i odbierających w i y m z a k ł a -  

oświadcza T ow arzystw o  zaymującym  
% westą Jiayczulsze podziękowanie.

Pr, • Łf n. ,Js\is’KY«*y Szpitala i uregulowanie one-  
fcS; M-5' , '  S‘ę. 6* ° i s ‘n e ń , i ,J W .B isk u p o w i D yecę-  
P o c  nl^ ley  1 K aw alerow i Dederko , który przy 
Początkowym zakładzie Szpitala, jako Prezes T e 

arz y s t w a ,  niemało łożąc kosztu i staranności,
dzfl '7 °  't ,rof “ 1% In) opatrując Szpital i prowa-  

*ącą Sm około murów fabrykę, zebrane z kw esty  
• joob gr. 12, a z własnego funduszu zł. 726 gr 

* u wsparciu Szpitalney kassy z ł o ż y ł .
Podobneż podziękowanie czyni T ow a rzy stw o  

v W . Petroneli Sobeokiey, Sow ietn ikow ey Czecho-  
skiey 5 Cecylii R.omanowskiey i Julii Nowako

wski • • ■

tte np l ^m*enin Naczelnika Guhernii, J W .  Cyvril-  
^enr ernator.i i K awalera G ieczew icza , dająo 

P czentacyą^ na dochód Szpitala, w niósł do kas- 
°św ?nJ^ ° 7‘ s '  & T ’ ,2 '̂ !enlu w ięc T ow arzystw o
łtzv  * 1*0 w.^*‘5 c?zno^ '  G prócz jakowych ofiar o-  
bi|e'ta,!i< Szpital Dobroczynności, za ustąpione cjwa 
*20 ^ * .K om m is«y i io teryyney  W o r o ty ń o o w  zł. 
75 'VVVV. Snitkow ey  zł. 20; Brufewicza zł.
kieo^r a'Aszyiiskiego Sędziego zł, 8 gr. 27, z

‘o1 o iiarow ey  od, W .  Sędziego Borsuka zł. 5G gr. 
i 2 podobneyźe D yrektora Gim nazyum  M iń

skiego zł. 33 gr. io ,  od Sow ietn ika  Szyszki zł. 88  
grc 20 ,  Chodźki zł. 6 gr. 2 0 ,  Professora Czeczota  
zł. 20 ,  jak równie i dalsze pomnieysze od różnych  
osób, oprócz zboża, materyało w do murów, w  go
towym  groszu ofiary, pozyskało oraz summę z Iz
by powszechnego opatrywania Gubernii M ińskiey  
zgromadzoną w uprzednich latach z teatra lnych  
spektaklów, stanowiącą rubli srebr. 5oo, a tak do 
tey  pory od 1 auryla w es / ło  do kassy Szpitala zł. 
8 .8g3 gr. 9, Poniosło zaś T ow arzystw o  kosztu na 
utrzymanie Szpitala i fabryki zł. 10,072 gr. i 4 ,  
znacznieysze zaś w materyałach vrsparcia, jako od* 
NN. beczek wapna 5o, od W . Prezydenta Szółko-  
wskiego beczek wapna 10.

• ,? -CZ1eS° daiesi<* d°strzedz, ze  Szpital Maryań-  
ski Minakiey Dobroczynności, pro tek cją  N a y j a 
s n i e y s z e y  Im peR A T O R O W E Y  M A R Y I T e O D O R O W N Y , 
od r. 1812 zaszczycony, w roku dopiero idącym  
dnia 2 7bra pozyskał od N a y Ł a s k A w s z e g o  M o n a r 
c h y ,  s/.częslivrie Nam Panującego, pow tórny raz u-  
tw ie id zen ie ,  które now y byt nadając dobroczyn
nemu zakładowi, staje się rękoym ia, źe on przez  
gorliwą o wsparcie cierpiącey ludzkości osób , na 
stopniu świetności postawionym be,dzie, ile przy  
protekcyi Naczelnika Gubernii J W .  Gubernatora  
G ieczewicza zostaje, który nie ty)ko przyłożył się  
do utrwalenia exysten cy i  S z p i t a l a ,  lecz nadto T o 
warzystwo za Jego przedstawieniem od J W .  Mi
nistra W e w n ę tr z n y c h  Interessow otrzym ało pod d. 
3 8bra pozwolenie otwarcia, na fundusz Szpitala, 
w olną aptekę. 8bra 27go dnia 1824 r.

Gabryel H oltz  Med. Chir. Prezydent D enu-  
tacy i  Miń. T . D. *

Józef Baszyński Sekretarz.

K r  ó l e s t w o  P o l s k i e .
W a r s z a w a  d  1 7  l is topada .
(s G azety  W arszawskiey.)

M  dnm wczdrayszym odbyły się  uroczyste  
exekwie, za duszę J W  .M a rc in a  Badenieeo, W o 
jewody, Ministra Sprawiedliwości. Zapadło na za
w sze wieko grobowe nad mężem, powszechnie i 
sprawiedliwie żałowanym od w szystk ich . Po ty lu  
w ym pw nych  g ło sa ch ,  niech żałosny głos daw ney  
przyjazm , raz ostatni odezwie się nad zwłokam i  
jego. Straciła oyczyzna w  mężu tym  Obywatela i  
Urzędnika przykładnego, dzieci n a jtk liw szego  oy -  
ca, poufali wiernego przyjaciela, społeczeństwo nad 
w yrazy  m i łe g o , grzecznego i dowcipnego to w a 
rzysza. Publiczne usługi i cnoty  dom owe najieł-  
niły  całe życie męża tego. W  długim zawodzie, 
w navtrudnieyszych okolicznościach, w piastowa-  
p iu n a y w a zm ey  szych urzędów , przy  rzadkim roz
sądku 1 rostropnosci, nie zboczył nigdy z drogi cno
ty , 1 św ię ty c h  O byw atela  obowiązków. 8

^  J nU|ąC’y  g °  sami z powierzaniem mu
f m eyszych  dostojeństw. B aden i  ̂ n igdy ufno- 

sci c 1 nic zawiódł. Z iom kow ie  w naytrudniey-  
szy>- sp orach ,  wybierali go za sędzię, a w yrok  
jego, zamsze sp r a w ie d l iw y ,  za w s /e  trafny godził, 
zaspo ajał, pocieszał. W  towarzyskich godzinach  
odpoczynku p0 pracy, któż b awiąc, miley i przy .  
jemmey, nauczał i 0 3 wieoal? D o w i ó d ł  on, £e 1 be* 
obcego języka można bydź wzorem p raw dziw ey  
gizeczności,  w eso łości i rzadkiego dowcipu. Posia
dając niepospolitą znajomość i  ludzi i rzeczy , w



kłlkn ale r** ttderiająoych wyrazach malował je
z  zadziwiającą trafnością i dowcipem. Godne za
chow ania w yrzeczenia |ego diugo mile powtarzać- 
nem i będą ,  długo zostanie pamięć cnót i zasług 
jego w sercach tych, k tórzy  życie bez skazy, wier
n e  usługi, uczciwość i praw e postępowanie, poli- 
csa ją  za naypierwsze dc szacunku i  wdzięczności 
ziomków zalety.

Zn iknął * oczu naszych mąż dobrze zasłużo
ny oyczjźn ie ,  nie obraził on nikogo , wielu usłu
żył i pomógł, jakże żałowanym bydź nie ma ? Ach! 
jak surowe zastanowienie w śmierci tey, dla tych, 
k tó rzy  patrząc codzień na przerzadzający się sze
reg osób, z k tó rem i długie lata spędzili, ciężkie prze
byw ali  przygody, srogich doznawali zawodow, wi
dzą, «e wszystko w znikomem tern życiu, przemi- 
jającyro jest ty lko  cieniem, i że po ty lu  troskach 
ł  zapasach, jedyną pociechą naszą jest nadzieja 
lepszey przyszłości, i ufność w Rogu nieskończo
n e j  dobroci.

A  u  s T R y  A.
W ied eń  d. 6 listopada.
{z gaz. Oester Beobach.)

Zaślubiny Jego Cesarskiey Wysokości A r- 
e y  X ięcia  F ranciszka  K arola  z Królew ną Baw ar
ską  Z o fią ,  odbyły się we czw artek  d. 4 t. m. przez 
następu ,ący  uroczysty  obchod.

O godzinie 5 po południu, cały C K . Dwor 
zebrał się do Zam ku Cesarskiego. Nayjaśniey- 
•xe i W ysokie  Osoby udały się z orszakiem dwo
ru ,  o godzinie 6ley, z poko|ów w uroczystym szy
ku  do kościoła nadwornego X X . Augustyanów. 
Nayjaśnieyszy Cesarz Jmć i Król z N.Królem Jmcią 
B aw arskim  prowadzili Wysokiego Oblubieńca, a 
Nayjaśnieysza Cesarzowa Jeymość z Nayjaśnieyszą 
K ró low ą Jeymoią B aw arską prow adziły W ysoką  O- 
błubienicę. Na wstępie do kościoła, W ysocy Oblu
bieńcy zostali pokropieni wodą święconą. Slub dawał 
J. C .W . A rcy  Xiążę R u d o l f  K ardynał,  Arcy-Bi- 
skup Ołomuniecki; po ozem śpiewano Te D eum , pod 
czas którego słyszeć się dały zw yczayne w ystrza
ły  z dział i ręczney bróm.

Nayjaśnieysze i W ysok ie  Osoby udały się po- 
tćm  na p o w ró t ,  w assjs tencyi całego Dworu na 
pokoje, gdzie Nayjaśnieysza nowo zaślubiona A rcy- 
Xiężna przyym ow ała przedstawienie i powinszo
w ania Osób stanu Ślacheckiego w sali obrzędowey.

Tym czasem  zgromadziło się do C. K. Tayney  
Izb y R ad n ey  Ciało Dyplomatyczne, zkąd PP. Posło
wie pojedyńczo, podług sw ych stopniow, a po uich 
PP . Ministrowie drugiego rzędu, przy woły wam  by
li na wysłuchanie do NN. Cesarza i Cesarzowey, 
do NN. Króla i Królowey, a potem do W ysokich 
Nowo-Zaślubionych. Podobnież przyymowane by
ły  od W ysokich  Nowo-Zaślubionych Małżonka 
Posła angielskiego, sama jedna, w pokojach wew nę
trznych ,  a poh iey  Małżonki Panów Posłów w po
koju  zw ierciadlanym .

Tym czasem  przygotowano w  C. K. wielkiey 
sali redutow ey wielką ucztę, i gdy W ie lk i  M istrz 
D w oru , Xiąże T ra u tm a n sd o rff  N. Cesarza o tem  
Uwiadomił, Nayjaśnieysze i W ysokie  Osoby, w essy- 
Btencyi orszaku D w oru, raczyły  się udać do pu
blicznego stołu, k tó ry  odwiedzały Osoby Ciała dy
plomatycznego, i Osoby C. K. Dworu; służbę stoło
w ą  pełnili C K. Stolnicy; a talerze i sztucce od
m ieniali  Paziowie. Po pierwszem spełnieniu toa
s tó w  nas tąp iły  w ystrza ły  działowe. Cesarsko- 
K ró lew ska nadw orna  kapelia podczas stołu przy
gry w a ła  i śpiewała w yborne sztuki.

Po skończonym stole Nayjaśnieysze i W y so 
kie Osoby, w assystencyi D w oru , udały się do po- 
kojow w ew nętrznych .

T o  połączenie , napełniające radością serca
w szystk ich  w iernych  poddanych, jednoczy podwóy-
n y m  węzłem oba Nayjaśnieysze Panujące Domy * 
łagodnem u Ic h  berłu poddane narody.

W  i .  O C H Y.
O d g ra n ic  w łoskich d. 28 pa źd ziern ika .

( i  G aze ty  W arszaw skiey).
Król Jmć Neapolitański, nagradzając miastu

A qu ila  okazaną w ie rn o ść , p o s tan o w i! , aby Xiąż«
L u d w ik  B u rb o n , p iąty syn Xiążęcia Kalabryi, 
b ra t  Xiężney B erry , miał ty tu ł  Hrabiego Aquila.

Dnia 16 b- m. przechodziło przez Rzym 6000 
woyska am tryack iego , k tó re  w raca  z kraju  nea- 
politamkiego.

W  nocy  z dnia 23 na 24 b. m, u m arł  w R z y 
m ie  M argrabia della  C onstanza , poseł hiszpańską 
na  apoplexyą. __________

N i d e r l a n d y .
B ru xe lla  dn ia  2 listopada.
(z G azety  fJ  arstaw skiey)

Obie izby powszechnych s tanów  krajow ych 
przyję ły  jednomyślnie podany projekt do praw a, 
Względem przyszłego ślubu Xię<ia F ryderyka .

Onegday wyjechała ztąd H rab ina  SurvillierS  
(małżonka Józefa  Bonapartego) przez M oguncyą  
i  B a zy lcę , do R zy m u .

F  R A N C Y A.
P a ry  i ,  dn ia  2 listopada.

(z G azety W arszaw skiey .)
K ró l  Jm ć dał p ryw a tne  wysłuchanie ogól- 

ney Radzie szpitalów ; przyjął oraz deputacyą 
rolników w portach; k tóra  mu złożyła medal, w y 
bity na pam ią tkę  wstąpienia na tron .

M nóstwo ludzi odwiedza jeszcze kościoł ś. 
D yonizego, dla widzenia tam  wspaniałego katafal
ku. Konsystorz w yznania reformowanego odpra* 
wił także żałobne nabożeństwo, za nieboszczyka 
Króla Ludw ika  X V 111.

Słychać, że już wyznaczono kommissyą, k tó 
ra  ma się trudnić  przysposobieniami do koronacyt 
M onarchy naszego w Rheim s  ; składa się z A rcy 
biskupa w R heim s, M inistra domu Królewskiego* 
Wielkfcgo mistrza obrzędowego i Marszałka. Ro
t a ‘przysięgi K rólewskiey odmieniona będzie, sto
sownie do konsty tucyi i praw  istnących.

Jeden z tu teyszych  dzienników d o n o s i , 1* 
yyoysko francuzkie, będące w Hiszpanii ustąpić ma 
d. 1 stycznia  roku  przyszłego. -25 ,000 woyska 
wróci do Francyi, a reszta zaymie stanowiska nad 
E.bro, i ty lko w K a d yxie , P am pelun ie  i Barcello- 
nie  stać będzie na  osadzie. .

L isty  z wysp H a tti (St. D om ingo) pisane d. 
iq  sierpnia, donoszą o panującey lam spokoyności. 
Ustała obawa woyny z Francyą. P rezy d en t  B o ye f 
s tara  się o powiększenie ludności. P rzybyło tarn 
już 6000 m urzynów z A m eryk i  północney; dano im 
23 milionów morgów g ru n tu  w  górach, gdzie n iga / 
nie masz większych upałów nad 19 stopni.

  D n ia  5 —
Onegday po Mszy S. dał Król Jm ć wysluch*' 

nie pożegnania kawalerowi Stuort, posłowi 
gielskiemu. Prezes rady  ministrów i ministe* 
spraw  zagranicznych pracowali potćm z Mona*' 
chą  W  przyszłym miesiącu wyjedzie K ró l J® 0 
na łow y do Compiegne.

— Dnia, 6. —
K ró l Jm ć wyjechał wczoray |z D elfin em  U® 

polowanie do okolic W ersalu .
Tuteyszy  M onitor  pisze; — „ Jesteśm y upo

ważnieni do oświadczenia , iź rozchodzące się *  
P a ry żu  drukowane projekta do praw a względe® 
wynagrodzenia em ig ran to m , są wcale obce r*ą ' , 
d o w i,  k tó ry  zesw o jey  s trony  nic w te y  roier* 
nie ogłosił. ,, __________

H i s z p a n i i  A.
M a d ry t d. 23 p a źd ziern ika .
(z G azety W a rsza w skiey):

D w ó r wyjedzie d. 28 b. m. do St. Ildefons  t 
gdzie zaczeka na przybycie oyca K rólowey, Xi? j 
cia Saskiego M a xyrn ilta n a , bra ta  Króla Saskieg^ | 

Mimo ścisłego dozoru i rozciągłey w ład2? 
jeneralnego in tendenta  policyi R ostno-G onzow  • 
bawi tu  leszcze kilka tysięcy osób, k tó re  za *>1 
łym  rządem konsty tucyynym  udały się do An * 
luzyi. P. Gonzales podał nowy plan Królów 1,3 
te  osoby zostały oddalone i ukarane, co jednak 
skawość M onarchy odrzuciła. j ,

M iniste r  łaski i  sp rą m e d h w o io i  p « e » W  -



I  U Królewski prezesom sadów kry-
ounaJnycli, aby spraw y odbywały się z ‘większym 
P spiec hem, i aby codzień oprócz zw yczaynych  3 
godzin sessyy, przydano jeszcze drugie 5 lu b w ię -  

V, jeśli potrzeba, gdyż nadzwyczayne wypadki, 
•^dzwyczayney pracy wymagaję.

Od niejakiego czasu buduią w Ferrolu 4 fre- 
la ły  od 5o do 58 dział. W  końcu przyszłego mie

lca będą zapewne spuszczone z warsztatu. Rząd 
r rJiyspiesza ich uzbrajanie. Zdaje się, i i  wspólnie 
■ innemi okrętam i uzbrojonemi w K adyxie  dodIv- 
" I  do R aw anny  lub M exyku.
łian«iW  S“niander. *ka*“ f kupcy  na upadek 
M szkodę SarZC kolumbiy scy zrządzili im  wiel-

* 456Lia \b67.fabrjk W Portugalii zmniejszyła się

A n g l i a .
L ondyn  dnia a Listopada.
(z G azety  tYarszau>skiey\ 

p omitno niedogodney pory roku, K ró l  Jmć, 
Według zwyczaju swego, przejeżdża się codzień kon- 
ho lub w powozie, i kieruje licznemi poprawami, 
przedsięw ziętemi w zw ierzyńcu  windsorskim

" l :

S f f f t t r s a r  /  s s e ?  m a«
se> M onarcha nasz kazał sprowadzić rysunki krze- 
Jacu por^ zaml> które się znayduią w nowym  pa- 
, c u  m m isteryum  skarbu w P a ryżu ,  i z których 
Sa*de kosztuje 8oo f ran k ó w .;  y
36ś r- Zr,m ‘ zaw’inął do Portsmouth ok rę t
i Cr i t  , Wy aZen z R io~J w r o  w Brezylii, 
o d b v /W,°, znaczn<4 ilo«d srebra. W  4;  dniach 
bo Ze8 u8? .svł ?ię* W  Rio-Janeiro  spodziewa- 
bied Przv^ y c,a fregaty  angielskiey Aurora z pie- 
Otr Nle odebrano tam  żadney wiadomości o

r?cte liniowym hiszpańskim Asia.

T  u  r  c y  a .
Stam buł d. 12 październ ika .
(z Gazety Ifarszaw skiey).

Uey g°F.d L a n g fo r d  wyjechał d . 4 b. m. z tutey-
y Ly -PT c gDania odb>ł  nie kon

to 'Wiej. {Plec ° ^ ’ “  Reis-Effendego bawił 25 minut,
25 «>nut g c> r j r a , 4 l ,Ub 5 ftunut, a u Kiaja-Reja m V Słychać, iz uda się przez Bukarest. 
te«i ,  Wlerd*ą tu, iz flota tu recka przed powró- 
J . ^W'oim do Dardanellów u trac i ła  d. 3 h. m.nie-

p ‘* j s b s
się w moc greków. uostat

s i i
dow yjazdu , k . p i t . / l i g , , " , ,

R o z m a i t e  W  i a d o m o ś c i .
Pran  ^ duchow ieństw o w  daw aeT
Francyi, oprocz tak  nazwanego d im h o w i7 ń 7 » 7 lY
5a y " S ' 8°i « b ,

którv°ch7 rr80sr 7 r ,C (°prócz 400,000 m o r S i  j  
d l l y7  trr z e o l u b «>z" ar t ą  część zebranego w"ńauawano), 600 000 morgów eruntu  n rn .n« ~
morgów łąk, 245,ooo koł obracanych 3 ą w m ły !  
« o r g ^ K " “ °5iokU4Źnicaoh 11' d" m,lion doo 000
bvHL, o ; , mill° b 4oo 000 morgow pastw isk dla
ktorevbv 1  1 ł ° raz była iaka " ‘" “ chomośd, n a  k toreyby niebyło sum m y duchowney. Dobra n a-
dv d i / h  en sk.,e n,ebyły  od tego w yłączone. Docho- 
L  " i e n r W a f T d re w o lu c ją  rachow ał N e  

e ter  do l a o m.honów franków , a stosunek dóbr du
chowny eh do d o b r  świeckich jak 1 do 54 W  ro -

f “ .‘ 7Za io m 0k r» ’; t ? ‘l ';c ,i  368 ° p ,o ," ' i >‘5k u „ t “ ,n t o n n i u  klasztorów zakonnic. Liczba
zakonników, która przed 5o laty  wynosiła 80,000 
zmmeyszyła się potcm do 20,000 niespełna.

Anglia ma teraz 2 0 148 okrętów k tó r*  
n.«BI - m d  ładunku u „ i]l0„y bf  „ / t

T - v  °  ‘ "*  k * W k  e . t  .43 638
£ X v .  f J .v  J I i  97T -  cz^ c a ł e y  ludności k ra -  
zw anv X ia ie  R sz^ m °k rę tem  jest o k rę t  liniowy,
i n  w ie  3  Ule s i ? n a n im  i 32 dział1 może wziąć ładunku 2,620 beczek, czyli 4? 63o

f ^  r ^ V t0p dłue°®ci’ 53i  szerokości i
wała m f  i  Pu(iowa jego łrw ała  lat 7 i kosztowała nuhon 4oo 000 talarów.
trem  w P onit waź A ™e.ryka 'południow a, Jest tea - 
py nie od" w^P !dkovr. > zwraca uw agę E uro-
f S , ” l  t X u I  ” 1*0 HdZie UmieŚ0iÓ

i  n  V4 . u  11. iij.nir**
H f,*, Przylądku Budrum  3 fregaty lub korw ety ,
Ijjj , ,  brygów, a potem znowu d. 7 b. m. przy
okręt erłe °krf‘e8at luh korw et i wiele mnieyszych
ekie ° p "  ?sit? tę  zadały jey statki palne G re-
hQs' n j p T T j / ,  zaszły między N ikaria  i Pat-
giąły  im .odwagę NlŁeUr-kÓVV,- W/ P adki!■ *.*«pe»nie 
M nieyszych  wftey m i e r z ^ t ^ a Y  0CZ<:kulemy d °~ 

. K apitan  Basil Pr z y w 'ó̂  , T  u
?°biośd, iż flota kapftana b !» lv ,  ' 10 " ’’ T * '
S .  nową bitwę z  flotą 5toczywasłzy d 7

( g o n i ł a  sięśpiesznie do D a rd a n e l ló w ^  t u ia l n e  
ba kotw icy  w> obrębię tveb 1 2 , 5 '

j^zaś  tylko z o k rę tu  admiralskiego^ TrTgaty i >o 
12 małych statków wojennych. T e& e ^ k ap i-  

b  mówi o flocie egiptskiey, iż kilka j ey  okrę-

ow ierzchnia , w kw adr, 
uniach, k tó rych  20 idzie 
na lpden stopień.

Ludność 
w r . i 823.

Koczny pro
d u k t kopal
ni.

M exyk - - 75 83o 
K olum bia - 91 g5o * 
^uenos-A yres 126 770 
j^Uatim ala - 16 74o 
p  -  -  - 4 i 4oo
Lhili -  .  .  j4  24o 
d re zy n a  -  -  265 94o

1 8 800 000 
3,785,ooo 
2,3oo 0O0
1 800 000 
i , 4oo 000 
1.100 000 
4 0 0,000

; 23,000 000 
2 990 000 
4,85o.coo

6 ,24o 000 
2 060,000 
4 ,36o.ooo

------------------Ogulc bzj 940 121 ,ibb,ooo | 43,5oo »vo

u * - s . — jey u s re -
Walczy ło z grekami, a inne szukały ocalenia 

Ho] w ucieczce- Aczkolwiek sm utnem i są te  
* tm 0Źci’ Panu)e aŁoli naywiększa spokoyność 
M  ey szey / t o l i c y .  W yjazd  tylko Lorda Strang- 

za trw aża n iek tó rych  chrześcian. 
d granic tureckich d. 27 października. 

. . .  (z teyże gazety).
S k ,  ?.y  zeuSrn ym y  pod d. i 3 b. m donoszą, iź 
]|a So r ,  ? ba?zv-'Ponios,a znaczną klęskę, i w r ó- 

liobV. V, ,r  an,r 110w •, *apewne dla napraw y uszko- 
^  rf  . ,cy twierdzą, iż została od-

. 7 ^ , 'P tskiey '  > sklada się z małey
“kżni r ^,°'T- L ,s ty  le  wzmiankują nareszcie o 
!(,8o .Wzg‘ędem. os°hy kapitana baszy, k tó ry  ni- 

# {/», a °orego nie może się spodziewać w Stam-

m i W e «  ?  Polity c,iny  Portugalii,  wynosi 32 2oo,oo(» 
milereas, (jeden milereas jest blisko 1 i pół talara;.

ydatk i roczne D anii wynoszą te ra s
? £ >rfl°°v-Łii a e6u ’ l V e M; otrzym anie  dw oru  i pen- 
sye dla Xiąząt k rw i Krolewskioy 2 000,000; Utrzy
manie listy cyw ilney i wydziału sp raw  zaeran^ 
cznych prawie tyleż; e ta t  w oyskowy pó lto ra  m l  
liona; flota 1 środki obrony nół milionk * A ?  
wydatki 5o,ooo talarów; te l t^ a  m u z v L  ? d u°bna

“ ,b p ; ™ . ° x y A r i jo ‘ ' k 1 obl,W i  £
stwie Polsk.em • J  “ * Pr ” wincy ' .  w  K ró lew - stwie r  iskiem, niedawno zachorowała na niebez
pieczny wrzód w gardle. Choroba doszła do tego sto- 
P" I t  ™  ^bzw ohła cierpiącey nic przełykać, an i 
nawe zac się z mieysoa. Z  trw ogą słuchała m ó- 
wiącyc o potrzebie operacyi: gdyż za kilka chw il
musiałaby zakończyć życie. W tćm przybywa do-
k \r, zhliza się do łóżka chorey, i wchwili, gdy lewa 
ręką wrzód rozpoznaje, prawą dobywa z kieszeni ta*

W



b i k i e r k i ,  chćąo  zażyć tabaki .  OKS**, m n ie m kj ąc ,* #
w v y m u je  lance ty ,  p o r y w a  ssę pr zes t raszona  z mify'  
*oa; a w tern w rzód  r o z p ę k ł  s i ę ,  i w k r ó t ę e  wy^
Zdrowiała.  , . , , , ,

_  W  do b ra c h  R a d z y m in ie ,  5 mile od W ar~
szd w y  tev jesieni z rodzi ła p ie t łu s z k a ,  z w y k ł y m  
sposobem hodow ana ,  k t ó r e y  korzenie dochodzą  do 
■pól 8ma cala w obwodzie ,  a Jostu cali długości.  ̂
r  __ Z łap ano  ki lku złodzie |ow w  L o n d y n ie ,  k tó
r z y  m c  innego n ie  krad l i ,  jak trupów  nie d a w n o
pogrzeban ych  „ , . , ,

yy jednćni z  mia s t  f rancuzKich,  pewoa cla*
m a  m ię dz y  p un kt am i  do r o z w o d u  podała: ze jey
m a ż  nie l i tośc iwie obchodzi się z jey u lu b io n y m
Pieskiem , i lubił  bardzo  k a n a rk i ,  k t ó r y c h  i swiergo-
ta n ia  ona znosić nie mogła;  ze n a / m o w a ł  jey loże
ty lk o  na ire jedye ,  k t ó r y c h  ona nie znosi,  a nigoy pa
n r , ,rv  k tóre  sa  dla niey u lubu .nem widowiskiem;  
£  M y o eę ic ie y  miał  kamize lk i  koloru Żółtego, k t ó 
r y  jest  dla niey obmie rz łym,  a n igdy me miał  p o n -  
d w e y  , chociaż t e n  kolor  jest jey nayupodobau-  
s z y n i '. J e d n a k  t r y b u n a ł  by ł  t a k  m e h to s c iw y  , ze 
odrzuc i ł  w s z y s t k i e j  oskarżenia.

  Ki lk a  p iękny ch  ogrodow W P a ryŁ u  zosta
n ie  zn i sz c z o n y c h :  gdyż  na ich mie y .o u  budować 
m a ją  domy;  tenże  los czeka i ogrod T io o h ,  j ednak
new na  znak omita  osoba sp rzec iw ia  się te m u  ssamła-

' ‘ za pew ni a  u t r z y m a n i e  tego  przy jemnegosrowi,

'  T a k  n a z w a n y  f i l o zo f  P its z a f t , o k tó ry m
-  ----*----- ł * ba-doniesiono,  że u toną ł  w morzu ,  u r a t o w a ł  się i 

Wi te r a z  w  H a m b u r g u ,  gdzie załozył  w pew n y m  
p ub l i czn y m  ogrodzie mieszkanie puste ln icze ,  co w 
p ie rw szyc h  dn ia ch  po p rz y b y c iu  jego sprowadzi ło
m n ó s t w o  ludzi .  1 , , .

— Z a  po m o cą  s t a t k ó w  p a r o w y c h  można  te 
r a z  w e  34 godz inach  z N ea p o lu  do P a le rm y  po
dróż  od p raw ić ,  kiedy w pr zód  S a n u  dn i  na to pot rze-

^  Z a m i e r z a j ą  u rząd z ić  s ta tek  pa ro w y  n a k a -
nale L a n g w e d o c h i m  do żeglugi,  m iędzy  l u l u z ą  i

B ez ieres .  w  C z e c h a c h ,  d a n ą  by ła  nie da
w n o  T a  t e a t r z e  o p e r a  H u b e z a h l  Z m u z y k ą  F a n a  
W iir fe l ,  k t ó r a  się na d z w y c z ay m e  podobała; par  
t u r e  jey posłano na  w y ra ź n e  żądanie do W ie d n ia ,  
gdzie o p e ra  ta  w t a m t e y s z y m  te a t r z e  o n  der H  ten  
z w a n y m ,  d a n ą  będzie.  F a n  K u r f c l  bawi  t e r a z  w

FradZJ ^ \V  L o nd yn ie  zawali ła  się znaczna  część szp i
ta la  p o d r z u t k ó w ,  z o k r o p n y m  hukiem,  co jednak  
ani  jednego dziecięcia,  i nikogo z robolnikow p r a 
cu j ą c y c h  około bud owy nowego sk rz yd ła  w t y m  
gm achu ,  nie zabiło, ani skaleczyło.

__ G aze ta  lo ndyńska  T im es  pisze: „D z ie n n i 
k i  JBruxelskie  donoszą  o o d by w ać  się la m  ma ją 
c y c h  o b rad ach  w zg lę d em  ceł  i pod a tk ow .  V ła-  
i c i c i e l e  dóbr z iemskich  c ie r p ią  przez taniość zbo-  
• 7 ,vczemv. aby płody ich z ienn  znalazły wol 
ny’ wchód do Angl i i  i o k r ę ty  n . d e n a n d r k . e  k tó re -  
b y  je p r zyw io z ły ,  Die w r a c a ły b y  bez t o w a r o w . Rę-  
kodzie lnie  nasze m i a ły b y  większy  pokup,  po t r z e 
b o w a ły b y  w ięcey  ro bo tn ik ów ,  a za te m  w lęcey ch e- 
ba  k o n s u m o w a n o b y  w Angli i ;  t a k  więc  oba  kraje 
*niałvbv kor zyść .  Jeżeli  się jedwabne  rękcdz ie lnie  
nasze  podnoszą,  dla  czegozbyśmy n i e m i e i i j m W . ę -  
ks z y ć  w y w o z u  ich w y f o b o w ?  Sp ita lf ie ld s  jest bh 
żev H a s i  lub  R o t t e r d a m u , aniżel i  L u g d u n .  In 
ba rd z ie y  nadaje się wolność  h a n d l o w i ,  t em pc 
w sz e c h n i e y s z y m  staje się in te re s  u t r z y m a n i a  po
koju.“

*»> Sajęl® się W twteyizóy s tol icy  p lan em  ód' 
bycia, dla r o z r y w k i ,  podróży  do brzegów m o t t1 
ś ródz iemn ego i c zarneg o  , do wysp  greckich ,  Az) 
mnieyszey ,  S y r y i  i E gi p tu .  Przeds ięb ie rcy  chd, 
znaleść 3o dam i m ężczyzn ,  ma jąc ych  ochotę  ó! 
t e y  podróży,  a po tćm,  uzbro iwszy  bezp ieczny  sU' 
t ek ,  Opatrzą  go We w szys tk ie  w y go dy  i dostaW' 
czną  żywność .  Kosz ta  tey  t r z y l e t n i e y  podróży raa' 
ją wynos i ć  od jedney  osoby 8oo fu t i tow sz te r ’irt1 
gow.  Dnia  7 przysz łego  mies iąca podarte będcą Ii 
$ ty su b s k r y p c y y n e  vre wsz ys tk ic h  k lubach  lon 
dyi iskich.

—  W  Nid e r l and ach  wyszło postanowienie,  iż iii« 
możno cho w a ć  um ar łe go  bez pozwolenia na piśmie 
u rzęd n ik a  s ta nu  c y w i l n e g o ,  k tó ry  sam powinien 
p i e rw ie y  udać  się na m i e j s c e ,  a b y  się przekona* 
o rzeczy  Wistey śmierci .  T o  jednak pozwolenie "Wy 
daje się bezpłatnie,  od śmierc i  do pochowania pc 
w inn o  u p ł y n ą ć  24 godzin,  a w p e w n y c h  przypad'  
ka ch  czas ten  ma  bydź do 56 godzin przedłużony 

D z iw a c t w a  Ang l  kow zadaleko się czasern■■■ u r n  ** w o n -  o  / . u u u r v  -* V . l i c e a '  * '

posuwrją .  Pr z e d  k i lką  la ty  niejaki Pan P ów yst  
M a r o h a m , n ieda leko  Preston,  ogłosił, iż da w ać  bę'/ M U ł  U A ' c t l u i c n w  M. I c o n m ,  v c . i t / o i i ,  « u  u a n a u

dz.ie 5o f u n t ó w  sz te r l ingow d o ż y w o t n i e j  pensy ,  
t emu .  k toby  się podjął  mieszkać 7 lat  pod ziemią 
nie wid?.ąo nikogo z ludzi ,  i aby przez cały tefl , 
czas pozwoli ł  rosnąć  paznogciom u r ą k  i nóg, O' 1 
ra z  włosom na g łowie i brodzie.  Oliow iązał  się ka' ■ 
zać z robić w y g o d n y  i obszerny  pokoy pod ziemi?' 
oraz z i m n ą  łaźn ię  , tudz ież  daw ać  ty le  x iążek  do 1 
czy tan i a  i żywnośc i ,  i leby chcący  t a m  mieszkaj  
żądał .  Jeśl iby zaś mieszka jący  zapot rzeboi ' ' 8‘ 
czego, ma ty lko poc iągnąć za dzw one k ,  i za raz  d°‘ 
stanie.  J akkol wiek  dz iw nćm się to /daj*,  zn.da* 
się jednak ta k i  cz łowiek ,  k tó ry  się pod jął wszy 
ł t k i c h  w a r u n k ó w  w podzi em nem swojern mieszks1 
niu,  gdzie już 4  l a ta  siedzi.  * 0

_  W B a w a r y i  żaden ucz e ń  nie może b yn ,  
p r zy ję ty ,  do naymż szey  n a w e t  klassy girnnazyui* 
k t ó r y  doskonale or tog ra f ic zn ie  nie umie  pisać f  
n ie miecku .  . J

  N ays t a r szą  z a p e w n e  ze wsz ys tk ic h  iyp,\ ■
c y c h  gęsi,  jest gęś znaydująca  się we  wsi 
h a n ,  w  H r a b s t v v i e  A n g i e l s k i e m  L in c o l n a .  M a  ’ J | 
przeszło xoo i n a l e ż y  do  P a n a  l>.ewiTiy kt<#/j i
ją wzią ł  w spadku po swoich przodkach .  S-s

53, Od Mińskiey Skarbowey Izby ogła*23 
się, iź dla nieakuratoości dzierżawcy, na od^' 
nie odkupow Dziśnieńskiego i Przebrodzki^  
w nową dzierżawę do 1827  ro k u ,  naznac*^  
term iny n a s t ę p u j ą c e g o  1825 roku february'
5 i 6 dnia; a zatem życzący w ziąć ten odkui 
zechcą j a w i ć  się w  Izbie Skarbowey w na*21* 
c z o n y c h  terminach z prawnemi ew ikeyam i  
n o s i ą c e m i  trzecią część roczney o d k u p i  
summy , jaka na rok płaci się do Skarbu, ł( 
Dziśnieński 20,000 rubli, a za Przebrodzki 511 
rubli assygn. D n i i  5 i oktobra 1S24 roku.

Sow ietn ik  Jan MieziencoW.
S e k r e t a r z  M ic h a ł  Iw an o v ^

•o I

ni Kurs wileński na assygnaty od dnia 8 lłstc,P*|,|i
1  1 rę  1 __________ 1 | ____   n n i f  V / 1  1  *" 1.1r u b e l  s r e b rn y  5 rub.  7 9 !  ko p ,  d u k a t  n o w y  i*,r 

87 k .  s ta ry  11 ru b .  65 kop.  im p e ry a ł  36 r. óo*

Obserwacja
meteorologia

o n e -

Czas obserwacji-  

I ilnia U  god*. 7 a ran a j  

(dnia la —

i W y s .  7 łięr. jtiea u . W i a t r y .  m

+ 6 itopni.

^  6 , 5 --------

Południowy.

I
Poc hn ium0
l ’oehmurno

Pozwolono drukować. Z  .polecenia J W .  W o je n n e g o  L itew sk iego  
A n d r z e j  B u c h a ł s k i  P^zeczywisty  R a d c a  ó ta n u  1 K a

w  B r u k a m i  R e d a i & y h


